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Z Warszawy d. 20 Lipca. 

Jego Cesarzewicowska Mość W. Xże 
Konstanty wyjechał dnia 18 b.m. ogo- 
Gzinie drugiey z południa do Litwy, dla 
uczynienia przeglądu pułków tamże sto- 


ięcych. 


(ażeca dzisieysza Warszawska u- 
mieściła pod sapisem.Pizywary w Towa 
rzyskości, со następuie . 

Plutarch pisze © pewnym filozofie 
Krcteńskim, iż tenże zasnąwszy w je- 
dney iaskini, obudził się dopiero po focin 
butach, a wstawszy, w własney oyczyż= 
nie byt cbcym. Wiszystko miala odmien- 

па postać! inni 
zwączaie, uczyniiy mu ziemię rodzinną 
krsiem zupełnie nowym, gdzie nikogo 
poznać nie торі, nawet żony wiasney, 
którą młodą i piękną zostawiwszy, znalaz! 
zprzybia'ą i brzydką. — 1 w naszych ро: 
dobuie czasach p iakżeby się nie ieden zą- 
dziwi, gdyby iak ów Epimenid zasna- 
Wszy przed kilkudziesjąt łaty , teraz się 
па nowo obudził. Mieszkaniec Warsza- 
wy stałby się w nicy zupełnym cudzo- 
„2iemcem, błąkałby się po nowych uli- 
cach i placach, nie mogąc: znaleść ani 
Starego Ratusza» ani dawney Krakow- 


zupełnie ludzie, inne 


skiey Bramy, ani brudnego Роєісюуа, 


^ 
LAIN 
= 


DZIELĘ. 


so nowy sposób 
zwyczaie. Tak 
Krasickiego, 


Ale bardziey zdziwitby 
Życia i zupełnie nowe 

odobno jak ow Podstoli 
widziałby się ledwo nie sam ieden w War- 
szawie w narodowym kontuszu i z wygo- 
long czuprysą. — Nadewszystko zdziwi- 
taby przebudzonego gościa, nowa zupeł- 
nie postać naszych zgromadzeń» i towa- 
rzystw A w stórych wszystko jest pro- 
siem rasląduwajctwem obcych obycza- 
jów, tem nagannizyszem w ogólności, 
im miniey widzieć się даје w narodzie 
zapaż o utrzymanie drogich pamiątek oy- 
czystey narodowości. Ani myśleć o daw- 
ney staropolskiey gościnności, która by- 
ła wzorem dla wszystkich narodów; 
mieysce iey zastąpiła śmieszna etykieta, 
która nayweselszym zabawom piętno nie- 
naturalnoscì nadajeż mńeysce otwartych 
zastąpiły uczone u 


powitań 
osobnych metrów 


1 prostyca 
kiony, dla których 
trzymać potrzeba, aby wiedzieć, iak się 
kłaniać , nos ucierać , lub siadać. Broń 
Boże mówić po Polsku, albo przynay- 
mniey mówić co się zowie dobrze; gwat- 
rem winiesząć się muszą wyrazy i spo. 
soby mówienia cudzoziemskie, а nade- 
wszystko owa  Francuzczyzna, którey 
ten nawet używa, który 4niey prócz 


wyrazów Monsieur і Madame nic więccy 
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nie umie. 

Lecz zastanówmy się bliżey nad no- 
wą etykietą towarzyską, którąby słusz- 
nie towarzyską, nierowarzyskością nazwać 
wypałało ,a która na nieszczęście tak po- 
wszechną stała s'ę modą, że dawne na- 
rodowe zwyczaje nowościąby nam się 
zdawały.  Mówiemy “її iedynie o mía- 
stach, które na pierwszy, że tak pa- 
wiem , ogień wystawione; naychętniey 
tez chwytalą się mamiącey 1 lek komy- 
slnsy nowości. Prawe oycow naszych 
obyczaie, wzorowa otwartość i с 
ność, życzliwość z serca р chadząca „i 
prawdziwie Polskie ziwyczale, maig ie- 
szczę przybytki syoije w wieystsichh NSEBO- 
niach, gdzie znani z cnoty i szlachetne- 
go sposobu myślenia obywatele, piclę- 
gnnią drogie zabytki owych aka, s- 
nych ZWYCZAJÓW > przy ked ych Polska 
tak wielką była, а które w oczach Dez- 
szronuega badącza; W ap a ry. ы 
czucie prawdziwego zadowolnicdia, RE 
nik w pocie czola PCO ACY 2 Wam 
iący ikończący prace dzienne BGA ga” 
wita reliyiynem эо pz” i 
nieznanego podróżnika» а sk ый 
religiynego czucia i moralnosci, жо, rzą 
dzicy słyszeć się daią, im su Ф ra do 
miast stołecznych zbiizamy. — Pomin- 
wszy ateli uwagi, które 0 Stają 
nie naczasy dawne mimowolnie nastrę- 
cza, zastanówiny się raczey nad sanen 
towarzystw miut wìelkieh w ogórności, 
Nie mówię tu o towarzystwach ia 
ordynaryynych , które miey чар аә 
daią do siebie przystępu obcey nawości, 
mawasże przecięż wystawia.ą m oczach bą- 
баста obyczajów ieden і tenze Sam obraz 
g3urowey ciemności ; nie mie тозу ię 
tych, w których , żale r po 
Żęnować się nie trzeba, lecz w Których 


za to ani wzorowey Pfżystoyności, ani * 
przyktadu szukać nie można 5 aic nie má- 
wię otych, których głównym przedmio- 
tem iest, Żeby się naieść inapić; nic nie 
mowię nakoniec otych, u których фро =” 
wypiciu drugiey filiżanki herbaty, przy Ж 
tomne osoby niewiele mówiąc адаа а? 
kart, a ро kolacyi dopiero i po wypiciu 
iednego j drugiego kieliszka Szampana 
nowić zaczynają. 

Zaymuią nas zatem tylko te towarzy« 
stwa, w ktorych karty i iedzenię nie są 
główny m celem, { w Których osoby przy» 
tomne rozmową się bawią. — Jak w każe 
Gym czasię taki teraz, powierrze, de~ 
szcze, mróz lub 
rozmów 


slota, s4 przeliniorem 
więlu оь keon ike umni. lac 
Q czem innein razprawiać, chcą Көч erza 
nie Чо rozmow Sę mieszać | gwaftein za 
ludzi towarzyskich uchodzić 5 l:cz' uiniey- 
sza anich „bo jen charakter dla baduczą 
obyczajów ani jest nowy , ani c'ekawy. 
Giowng Uwagę zwracają ną «уе owi æ 
tozbrawiacae , ktorzy jak gdyby patenta 

Па tẹ dostuynośé po-dadali, Monopoiun 
Siebie biorą, 
Myślałby kto, widząc tych Jchmoiciów 
raz pierwszy, że przepędziwszy uwodę 
lata na nau tuch, zjedli La Harpa i Cjeof. 
froy, strąwili Cycerona i Kwintyliana , 
Kra ickiego na pamięć umieją , a dyplo- 
inatyki sami położsii sasudy, Вупду+ 
таїеу з postawą ша i pewną, żywo- 
ścią poruszeń i mowy, kilku znanemi tyż 
tutami xiążek, a nadewszyscko glosem 
mocnym i dobitny m Potrafią na chwile o- 
тапіс nieznaiącego ich sluchacza, póki 
teže pa chwili nie przypomni sobie przys 

słowia: że próżne dzwony aay więcey 1 
robią hałasu. Są i inni równie modni roz- 
prawiacse, którzy wcale 


bawienia to warzystw na 


S4 


przeciwnie, 


mówią walo, mówią wolno, а mowią Z + 


—_ 5 
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7” pewną dykeatorską powaga. Ci ludzie; 
przerywają rozmowę publiczną, a gdy 
powszechny zapał ucichnie, poważnie 

'edzący w krześle rozprawiacz, mówi 
zdanie swo'e bardzo skromnie na pozor 
ale z przekonaniem; że coś mądrego po- 
wiedział, nikt go nie rozumie, а tem 


b=w mniey go słucha, mówi długo» mówi 
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bez sensu» а kończy s'ę na tem, 7е$їш- 
Chaiące go osoby patrząc się nawzaiem 
na siebie; wzatemnie zdają się powta* 
rząć te wiersze z Świątyni nudów Zaha 
гуїего: 

Pan Sędzia, - który długo 

dział p 
A.s.. 0... otworzył gębę i nicnie powie- 

dział. 

Lziwić się tizeba zapałowi, Z 1 akim 
nie гах; jeden z tych modnych *ozpia- 
wiaczy mówio teatrze lub 1 о literaturze » 
o powietrzu lub o Grekach. Filozof wy- 
Śmienity па pozór, 2 naywiększą реу 
nością rokuie woyny пісосћубие; przepo* 
wiada zburzenie Stambułu, krwawe wal- 
ki | zwycięztwa... gdy w Gazecie coż 


zamyślony sie- 


„© woynie przeczyta; а gdy nazaiutrz taż 


Gazeta o pokoiu zwiastuje, 2 taż ѕайд 
pewnością rozpływa się nad swobodami 
powszechney zgody, wielbi dobroczyntyc 1 
Monarchow i sypie odświeżańe kw aty na 
grobowce polesłych rycerzy: Jestże mo- 
wa o teńtrze 2 nasi literaci powtarzają 
powszechna opiniją o sztukach , których 
Może na scenie nie widzieli ! im więcey 
O nich mówiono; teni więcey і oit mó 
wią; dla tego» o Abrahamie gotowi raze 
Prawiać wciąż pół godziny . a pięć minut 
о Cydz'e. Literatura iest ich niewyczet- 
Panym przedmiotem $ jak o teatrze, tak 
io literaturze to mówią, czego przez 
tadycyją się nauczyli. Za day ych cza- 
Dw, gdyby który z tych ichmośsiów 


\ 
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wa 

pozwoli? sobie tak pedańtyczhieł nudzić 
towarzystwo, gospodarz doriu nie wie- 
le myśląc gowiedziałby mu śmiało: Wy- 
Баст Bracie, ale mówisz bez sensu: lecz 
teraz przeciwnie, świta wielb'cieli; ро- 
klaskuie temu. czego nierozumiała ; a mo» 
dny rozprawiacz, nie zna się ma po- 
chlebstwie. 

Gorzey iest ieszcze; Kiedy ci mnie» 
tnani literaci maiący maniią odzywanią 
sig publicznie, u'emaią wcale daru opowia- 
dania; wtedy, засл. ich jest to praw- 
dziwa tnęczarnia. = Leez i laltoniczność 
zbýt wielka w odpowiedziach; zupełnie 
przeciwna gadalstwu s ies także wadą 
towarzyska i równie panié należy tych 
co nieumiejąc ehea mów'ć, ialt tych, со 
umieiąc n'e mówią: Ludzie сі choćby 
świat cały widzeli, tak są skąpi w ue 
dzielan:u drugim swoich spostrzeżeń; iak 
gdyby nigdy daley nie byli iak w Biela- 
nach lub w Mokotowie. Jeżeli Dama 
jaka zapyta się takiego .Jegomości; np: о 
okoiiece Neapolu › odpowie że są baskie3 
jesli się zapyta o ел w Medyiolanie , 
odpowie że igst ogroniny 5 jeśli się zapy- 


ta o Paryż, odpowie że iest to mały 
świat: szczególne prawdziwie odpo- 


wiedzi, z których żapewne nikt się nie 
nowego п'е dowie, proez; że dalący іе; 
albo mów'ć nie umie, lub nie chce. 
Lecz są i uczone kobiety, które 
zwłąszeza w towarzystwach, gdzie mę- 
$zczyzni oddzielają się оі Dam; przybie- 
tając па sebie powagę literacka; zabiiaią 
słuchaczy» swoim wymuszonym pedan- 
€yzmem 5 biada temu; komu co opowiae 
dać zaczną, iuż im się wyśliznąć. tru- 
dno, ttzymają silnie ofiarę swoię obu 
rękoma za frak > zmordowany słuchacz s 
który 107 nic nie rozumie, ani nie stu- 
cha, odlycha dopiera, gdy wchodzący 
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lokay doniesię, że їшї dano до stólu, 
Zgoła, liczba osób, dla których 
przymioty towarzyskie są obce; a które 
gwałtem przywłaszczyć je sobie pragną: 
tak iest wielka, że dosyć będzie celniey- 
sze ich rodzaie wyliczyć. jedni ubiega- 
ią się ciągie za dowcipem, który wie- 
cznie od nich ucieka i podobu! są de 
dzieci , które niezgrabnie goniąc moty- 
la, rzucaią na niego kapeluszem.... mo- 
tyl ucieka, a dzieci się cieszą , że choć 
kurzawę watuszyły. — Inni ustawicznie 
kłócić się gotowi, wszędzie szukają za- 
- czepki, od takich niepodobna się ustrzedz: 
ieśli odpowiadasz, to cię zakczyczą; 
а 16311 milczyse , za to kłócą się z tobą, 
że nic nię mówisz. — {nyi pociesznie 
poważni, z małey rzeczy zwykli robić 
niezmierną; tonem piątego aktu traledyi, 
opisuią okazałą wisczerzę, z płaczem О- 
powiałąią , że ich służący wczoray w 
wieczór się upił, а z 'zadziwieniem tak 
wlaśnie, iak gdyby o iakim cudzie то- 
wili, głoszą, że w Kwietniu już u Lour- 
sa lodów dostać można było, lub że się 
kto ną ulicy wywrócił. — Iuni nie ma- 
ią żadnesę charakteru, bo go co tydzień 
zinieniaią: do tey klassy należą, tak mę- 
szczyzni iak 5 kobiety 5 wszyscy to po= 
wtarzaiją co właśnie przed chwilą' sty- 
szeli, i dla tego, o iedneyże rzeczy dzi- 
ау" mómią czarno, a iutro biało; w le- 
cie chwalą lato; w zimie wielbią zimę; 
uwielbiałą miłość w dwudziestym roku, 
a w sześć lziesiącym jey nienawidzą, — 
Jani nauczy wszy ję napam gé kilkudzie» 
siat zdań i тазут› któr: Senska lub 
jean Paul im podał, alei się na przy- 
taczanje со chwilę szumnych uwag; 
które zwykle pedantyżimem tricą, а na- 
wet 1 głupstwem „gdyż zwykle ci wiel- 
cy тоа} лагс zdania za swoie pọ» 


a 


datą. Niechże im się zechce hydź ory- 
ginaluemi, tọ pewnie, wszystko, co 
powiedzą, będzie niezmiernie pospolite, 
iak np, że kte zdrów; tego піс nie bor 
li! lub, że bogactwa są marnością świa 
towa! a naywięcey, że dobre serce jest 
zaszczytem człowieka | Pąni Stael mo- 
wi, że iey oyciec Necker nie cierpiał 
naybardzigy takich śmiesznych pedan- 
tów, i wolał siyszeć, że ktoś kazał 
swóy Кос» zielona pomalować , iak mier- 
ną sentencyją, = Inni nadto czuli; roze 
pływalą się nad wszystkiem i toną w u= 
czuciach rozkoszy; iak muchy w mio» 
dzie, Mowy ich to samo sprąwwalą ucz 
cie iak potrawa bez soli, a na nieszczęście 
karakteryte są naylicznieysze. 

Lecz дауу pokóy dalszemu wyty= 
Kaniu modnych przywar towarzyskich, 
Wielkiy zaiste trzeba odwagi, żeby pos 
wstać na modę: nie ieden powie, żem 
iest dziwak, iżę sam nie wiem co mów ięż 
leczbydź może, że się poprawię, Wyż 
сепа przywary nie zaszkodzi, iest to 
początek nauki, którą wzorowe stolicy- 
nąssćy towarzystwa dokonczyć това, 

Z Wilna d, зо Czerwca 4. К. 
(z Kuryera Litewskiego.) 

Członek Królewskiego Warszawskie- 
go Towarzystwa Przyjaciół Nauk, Zo-* 
ryan Dołęga Chodakowski, za Naywyż- 
szem Jego Cesarskiey Mości zezwoleniem 
podróżuiący po Rossyi, dla śledzenia i 
wyszukiwania różnych gprzedmiotówą 
nalezących do historyi Sławiańskich ns- 
rodów у ną osnowie otwartego zalecenia? 
wydanego od JW. Sprawuiączgo Ministe- 
ryium spraw wewnętrzńych, pisał dọ 
JW. Litewskiego Woiennego Cjubernato - 
ra i kawalera Alexaadiu "Michalowicza 
Rzymskiego - Korsakówa, prosząc з о u- 
dzielenie mu pomocy w zbieraniu wią: 
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domości, tyczących się Guberniy Litew- 
skich, stósowaie do poniższych pytań i 
Żądan. 

1) Pan Chodakowski żąda wiedzieć: 
gdzie na zachodzie właściwey Litwy (to 
iest za таска Niemnem ) kończy się ię- 
zyk Litewski, iżby przez to odkryć 
przedział Sławiańskich Horodyszcz , któ- 
re on uważa, iako zaamie starożytnych 
“i rzeczywiście Sławiańskich osad. 

2) Utrzymuie Pan Chodakowski, iż 
starodawna liniiaj, rozdzielaiąca dawne i 
pierwotne posady narodu Litewskiego od 
„Slawiańskiego, rozciąga się od Drui 
przez ieziora Dryświaty, Dzisnę, | rzekę 
Zemaną { Zejmaną) do ісу wpadnienia 
do Wilii, ата ostatnią do Kowna. Pro- 
61 zatem со swoie twierdzenie sprawdzić 
4 udzielić mn gruatownych па to wiado- 
mości. 

Wiadomo P. Buda м iż 
za tą liniią na- południe Gubernii Wi- 
łióskisy mówią, w iednym mieyscy po 
Litewska, w dręgim po Rusku, do sa- 
mych Trok; prosi przeto udzielić mu 
stosownych do tego wiadomości , то iest 
takich z ЛЕУ wnieść można było, 
dak daleko na poludmie rozciąga się ię: 
zyk Litewski, i ieżeli pasmami prze- 
gmienaemi, cedyby wskazać mianowicie: 

Których mieyscach mówią po Rusku, 
a w których po Licewsku? — To pyta- 
mie rozciągać należy i na Guberniią Gro- 
dzieńską. 

JW. Litewski Woienny Guberqator, 
z pizychylnościj syey do ,nauk, pragnąc 
przyłożyć się do wyświecenia tych przed- 
miotów , zaprasza Duchowieństwo i Szla- 
chtę Gu>ernii Wie skiey i Grodzieńskiey 
Ё Obwodu Białosrockiego , szczególnicy 
Zaś vczonych z rudowicych Litwinów , 
Przesylać pod własnyim lego adresgsm na 


wszystkie zapytania P. Chodakowskie- 
ро; swoie śledzenia, obiaśnienia , posirze- 
Хата, uwagi, dodatkiit. р. Co wszyst- 
ko przyięte będzie z wdzięcznością; apo 
wydrukowaniu w pismach регуодусх - 
nych rzeczy większey wagi, wszystkie 
te wiadomości przez Ministeryiqm spraw 
duchownych i narodowego oświecenia, 
będą przesłane Р. Chodakowskiemu , któ- 
ry umieści ie w swem dziele, z zacho- 
waniem imion tych osób, kcóre się o ich 
zebranie postarały. 
Z Paryża d. 10 Lipca, 

W czoray zdały kommissyie izbie De- 
putowanych sprawę o budżecie. [Do mo-. 
wienia za nim zapisało się 17, a przeciw 
niemu 29 członków, — Proiektu о kana- 
łach przyięty lyž został pierwszy arty- 
kul. 

Wczorąy izba Parów przyniosła Kró- 

łowi przyjęte onegday proiekta o wysta- 
wieniu semiuaryżjum w Chartres i pałacu 
dla Ministra skarbowego. Król iest co~ 
kolwiek słaby. D. у b. m. mianował Ka- 
pitana Nicol od strzelców Charente sze- 
fem szwadronu , a Kwatermistrzów Gerard 
i Thiers, tudziez Sierżanta Magner pod- 
poruczikami w nagrodę chwalebnego & 
wiernego ich postąpienia przy uwięzie- 
nia Podpułkownika Caron i Porucznika 
Roger, i oprócz tego zalecił J. К. Mość 
Ministrowi woieunemu, ару pułkom 
strzelców Allier i Charente, јако też 46 
liniiowemu pułkowi i Sierżantowi Dee 
lzaire ukontentowanie iego oświadczył. 
+ . Sąd Królewski w Poitiers odesłał 
sprawę Jęnerała Bertona do sądu w Niort, 
aPP. Lalande i Baudrier do Saumur, 
przeciw czemu Jeneralny prokurator od- 
wołał się do sądu kassacyynego. 

Canisy, Buches, Brunel, Paulin, 


Brutus Dublard, krórzy znayduią się pop 
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między oskarżonemi о spisek w Belfost, 
prosili powtornie Ministra sprawiedl-wo- 
ści, aby dozwolił im zrzybrać za obroń- 
ców Patronów Paryżkich Berville i Re- 
nouard ; ale Minister jak na merwszą , tak 
ina drugą proźbę odmowif. 

р. Politika, Minister Rossyyski 
przy Ziednoczonych Stanach północney 
Ameryki, przybył tu w tey chwili. 

-- Kommissarz wysp Jońskich Maitland 
bawi teraz w Genewie. 

Diwny Prefekt Sekwany Frochot, 
który zpowodu spisku Maleta utracił u- 
rząd i репѕуіа iego W r. 1516 Па 10,000 
Fr. zinnieyszoną została, bierze anowu 
15,000 Fr. 

Na mieysce zmarłego Hauy obrała ач 
kademiia prawie ieduomyślnością Р. Cor- 
dier swem członkiem. 

Trzy należące do Bilbao kupieckie 
okręty, na których znaydowało się ө 
prócz innych podróżnych kilkunastu wy 
chowanych we Francyi młodych Hiszpa- 
nów у zabrał korsarski okręt. 

P. Ternaux , który wiele z Kaszemir- 
skich koz.utrzymywat w Alpach Piere- 
neyskich, sprowadza je teraz do północney 
Francyi, gdzie dawniey wprowadzone 
dobrze się utrzymują. 


Baron Rotschild ( bankier ) poiechał 


do Petersburga gdzie z Rządem Rossyy- 
skim zawrzeć ma nową pożyczkę. 
Pani Katalani powrociła tu Z Swey 
obiecaney i pieniężney ziemi Angielskiey.? 
Onegdayszey nocy kobieta w ulicy S.Dy- 
żonizego wydała gwałtowny krzyk; po- 


śpieszyła ram zaraz straż 1 postrzegłą 
straszydło z świecą w ręku i w skrawioe 


Prz ak a 
ney koszuli idące. Pochwycono go 1 zna 


leziona w nim człowieka, który w go-. 


sącce zaraz po przypięciu mu kilkunascu 
pijawek о donu uciekł i tę kobietę zestrą, 


X wa 


szył. 

"Fabrykant drukowanych 
wyraża w okolntku śwo m! ;że gdy wies. 
lu panów z dawney. szlachty którzy 
odznaczają się miłością do Burbonów% 
dla wpoienia w swoich podwiaduych i 
mieszkańców wieyskich uodobnychże ue 
czuciów , rozdali im chorągwie przypo= 
miaaiące im ich obowiązki + slużyć moe 
gace za hasło. On ofiaru'e zatem į odo= 
bneż chorągwie, które oprócz herbu, 
&c. mieć będą na niebiesk/em polu napisz 
«Młodzież państwa. « « « »» 

W Lionie odwołane znaczney ilości 
zamowionych dla Niemczech iedwabnych 
towarów , iako teź ogłoszona przed tem 
jeszcze nowa Rossyyska t ryffa sprawiły 
wielkie wrażenie. Dowiaduiemy się, iż 
wielu nayznacznieyszych fabrykantow да 
graniczyli już swoie czynności i pewną 
liczbę robotników одаја. 

W depurtumencie Korreży 
wbficą kopałnię otowin- 

2 Baiony d. 4 Lipca. 

Jenerał Lopez Banos poceynii bat» 
dzo zręczne rezporządzenia do zasłęacze- 
niaod Francyt tak zwanemu woysku wia 
ry pod rozkazami jewer: la Quesada. 
Wczoray rano kazał na nie z wszystkich 
punktów uderzyć. Ро kwadrunsowey 
walce уо do зоо ludzi «(iyice tylko z 
zebranych w dolinie Ronk I irca ludzi 
pozostało się zdatnych do боір » zostało 
positych. Większa część 2 broniących 
się tych 300 ludzi poległa na placu Бош; 
a między ich dowodcami i Santos Ladrun. 
Со się z Quesada stało niewiadomo. Sq- 
dzą , iż z kilkuvastą swojemi ludzmi rzu- 
cit się do zamku na gorze Ronceval y 
gdzie w krótce opasany zostanie. Со z 
pocyczki uciec zdolało, udało się na 
wzgorza Arragonii, gdzie jednak źle 


materyy, 


odkryte _ 


GO 


przylętemi zostaną. Około зо młodzieży 
Z bandy Zavala w Biskai, "ро odbytey 
kwarantannie w Socoa ; przybyło do Ba- 
lony. Naczelnik ich miał im radzić. 
aby powrocjli do domów, gdyż spra- 
wa iepo upadła. Chciano ich do 
"Runkai odesłać, ale już było zapoźno. 
Tuteyszy Konsul Hiszpański oznaymił 
władzom: naszem pod d. 4 b. m. o posta- 
ре Rządu swolego, 22 związek 
„mięlzy Hiszpaniią i Francyią dozwolony 
tylko iest, dopoki Етапсуіа kordonu zdro- 
wianie cofnie, przez Jrun. _ 
Z Madrytu d. 1 Lipca. 
D. 27 Czerwca przybył tu Król nie 
о godzinie 8 z runa luk się spodzi*wano 


GPL; ОАА! rzylęci ie wy- 
ale © 15, 12 na lego przyięcie п'е му 


stąpiiy wayska, Cheal sapewne unikna 
„AM który nieprzyjaciele spokoyno- 
Śc) zrzadzicby niogli. (Gdy d. 28 depu- 


tacyij cd Stanow диз! iggnęta iego rożka 
zów względem zakonczenia ich posie- 
dzeńn, udał się Monarcha w niedzielę d. 
29 wW towarzystwie Króolowey з lntantów 
i całsso Dworu pałacu Stanów, |, Қ. 
M. рга; Чи bət zzuwykłemi urocz; şto- 
ciami І nascęj u аса mową zakończył te- 
gorocznie posiedzenia Stanów: 
“Mo Panawie Deputowani! Przy- 
Фрис dziś do uroczystego zakończe» 
nia tegorocznich pośledzeń Stanow, ni 
mogę wstzyjnać się od wyrażenia Wam, 
jak | rzylęmnem było dia mais Wasze u- 
siłowawe w zaprowadzeniu w rożnych 
Gdnogach adminizcracyj srósowney Oszczę - 
dności i zapewnienia dla торо Rządu 
koniecznych żrodeł dla zastąpienia po- 
wrzeb kralowych. W ynikalące korzyści 


zuowego podziału Кгаїп dla administra- 
eyi skarbowcy, przyśpieszone wybiera- 
mie dochodow, prostość i iednostiyność 
$ystemątu skarbowego izdawauie racaun- 
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ków , których ludył maią prawo" żądać: 
dla dawiedzenia się czyli składane przez 
nich ofiary były stósownie użyte, każą 
mi się spodziewać, iż znacznie przyło» 
żą się do dobra narodu. — Ustalenie kre- 
буси kraiowego zawisło od tak wielu 
razem działających przyczyn , iż podno- 
szenta lub upadania iego oznaczyć niepo- 
dobna; lecz uchwaly Stanów wyzinaczatą 


се fundusze na zapłacznie tak. pro- 


wizyi iako i kapitałów  wierzycielom 
wpoią tak w kraiowych iak і zagra- 
vicznych ufność. — Urządzanie woy- 


ska i na mole Żątaaie upoważnien е Reg- 
du do użycia pewney liczby pułków ini- 
praw incyy + lest 
AnicznEwi 


licyi zagranicami ich 
tak ekono 
w potrzebie 
ownis Moe 


iak w politycznem 
względzie nader pożąaane | 
tylko użytem będzie. s ( Tu 


е 


ү 
SO 


narcha; iż całey nadaney mocy ут 
Żyie na utrzymanie publiczncey spokoy* 
ności A zapewńienia Nomstyżucyynych 


praw 
spiski zostaną zujszęzone | oulękani po- 


Miszpamun, I сре нола SIĘ, 5 


wrócą do. posluszeństwa ызды» dh 
czego wzywa Deputowanych, aby ха 
powrotem do domow pizykladal się 0- 


świeceniem uwiedzionych. ) 

Po odpowiedzi: Prezesa na tę mc- 
wę, oddalił się Król, i jak podcza: 
pezylazdu, tak odiazdu od 99 Zyro- 
mądzonego ludu pozdrawiany był okrzy- - 
еп: niech żyje Krol koustytucyyny | 
i nigdzie nię była spokoyność przerwa 
na. Ale, zaledwo wiechai do pałacu a 
gdy kiiku licho ubranych ludzi zaczęło 
na gward,ją Królewską przy okrzyku: 
iiech żyie Riego ! rzucać kamieniami. 
Ońfcerowie zaledwo wstrzymać mogli 
gniew żołnierzy; lecz w ucku i przy 
zęienuńeniu się име potrafili przeszko: 
9816 zabiciu Worucznika Landaburu 0d 


.. 
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gwardyi. Јапі opowiadają: że office- 
rowie mieli w podeyrzeuiu żołnierzy i 
Landaburu chcąc kompaniią swoią uspo- 
koić › od własnych żołnierzy zabity 20- 
stał. Jenerał Morillo lubo był chory » 
wsiadł wszelako zaraz na konia i przy- 
wrócii spokoyność. Јак się zdaje o- 
krzyki: niech 2уіе sam Król ! niech 
Żyie nieograniczony Król! niech żyje 
konstytucyyny Król ! dały powód do 
tey kłótni, do którey szczęściem nie 
»wiele wchodziło osób; bo cała massa 
ludu zachowała się spokoynie. Landa- 
buru był zresztą odważny officer i iak 
słychać Król ma mieć staranność о iego 
wdowie i dzieciach, tudzież zabóystwa 
iego ścisło kazać dóchodzie. 

Listy z Algieru donoszą > iż Dey 
żąda od kilku łac pewney summy 90 Hi- 
szpanii. Około 9 Czerwca eskadra z 5 
Hiszpańskich i 2 Hollenderskich fregat to- 
Żona przybyla przed Algier , dla zagodze- 
nia tey sprawy w dobrym sposobie ; lecz 
Dey obstawał przy swoim żądaniu i wy- 
powiedział woynę, poczem Konsulowie 
Ho lenderski i Hiszpański wsiedli na o- 
krety. Ciekawa rzecz czylito wypowie- 
dzenie wezmie skutek, ponieważ Algier- 
ska eskadra działa w tey chwili przeciw 
Grekom. 

Od granic Wloskich d. 7 Lipca. 

Gazeta Wenecka donosi , Że pod- 
czas ostatniey burzy nie 137 ale Фаме 
20 ludzi nie utracifo życia. 

Do Wenecyi nadeszła wiadomość o 
zaszłey na stronę Greków potyczce nior- 
skiey 1 o cofnieniu się flotty Kapitana 
Baszy do Dardanellów. Biegaiące w 
Korfu kupieckie doniesienie wyraża: 
«Kapitan Basza, który ułożył obszerne 
proiekta do powściągnienia wysp Grec- 
kich i Morei, wstrzymany w Zamysłąch 


swoich został przes dwie flotylie Grecz 
kie. Do Samos wysiadły Greckie po- 
siłkowe woyska i wszystko tam iess da 
dzielney obrony przygotowane. Nawec 
nieszczęśliwą wyspa Scio nie jest jesz ze 
wewnątrz podbitą. Azyianie zdatnemz 
tylko są do rabunku i mordu, ale do o~ 
twartego boiu ich nie napędzie Dla u- 
krycia swoiego kłopotu, udał Kapitan 
Basza, iż przedsięwzięcia swoie odkłada 
aż do złączenia się znim drugicy uzbra- 
iancy w Stambule бошу. Ale gdy Grecy 
uderzyli na niego, 1 gl niektóre 
swoie okręty walczące, zostawił ie loso- 
wi, a sam z główną siłą udatsię w miey- 
sce kezpieczne:.;,, 

, Twierdza Laryssa i oszańcowany pod 
nią obóz w Iessalii były ciągle bezpie- 


pOoSLiŻE 


cznem dla Turków schronieniem; leca 
teraz zbliżyli się do ważney tey twier- 
dzy Moreanie pod Demetrytm | psylentym 
i pobili Turków pod Farsala. — Grecy 
posiadaią iuż w Morei dwie prochownie 
iakkolwiek niewielkie. 

Z Odessy d. 21 Czerwca. 

Podług niepewnego doniesienia (pi- 
sze gazeta Hamburgska ) ariala Рока raz 
па zawsze wszelkie postednictwa odrzu- 
cić. Jakkolwiek nie można tey wiado- 
mości zupelnie wierzyć, *naiąc iednak 
charakter i politykę Turków, nie nale- 
ży ią га niepodobną uważać. Tymeza- 
sem spodziewać się trzeba po wielkich 
talentach Dyplomatyów,którzy dotąd dzie« 
ło pokolu zręcznie prowadzili , ke znaydą 
do tego nową chwalcbną drogę. Cesarz 
nasz pewnie Wszystko uczynił, со tyl- 
ko przyłożyć sie może do utrzymania po- 
који, a kupiecai nasz stan oczekuje tyl- 
ko spokoynych okoliczności , dla op atrze- 
nia} Stambułu zbożem. Można więc smia- 
fo powiedzieć , że powolność і un jarko- 
wanie do naywyższego stopnia pesunię- 
te zostały. 

Listy z Petersburga donoszą, iż po- 
pełnione па Scio okrucieństwa {zy wyci- 
пас miały №. Cesarzowey Maryi. 1. Ce- 
sarz w yiedzie w Sierpniu albo na | Ocząte 
ku Września na nowy kongres: 
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Z KRAKOWA DNIA 28 LIPCA 1322 ROKU W NIEDZIELĘ. 


2 Krakowa. 


. Dnia 13 Lipca r. b. Szkoły S. Jana 
płci Zęń kiey odbyły jenerulny popis w 
Przycomności JW. X. Łancuckiego; Àr- 
ehyprezbitera Infutata Prezydującego w 
оЛос/г Gtównym szkoł początkowych; 
W.X. Dzianot Sędziego Poku Człon- 
A tegoż Dozoru, | (МА. EHorck z 
„lczków Mieroszewskiey i z Urzchiń- 
skich „Hoszowskiey , i wielu znakomitych 
Dam i Osob oboysa picis Postęp iaki 


EJ sma 


э О s . Д . 
4 Panienki w liczbie t60 uczyniły (sdyż 


mieprzytomnych było dla słabości 12 о- 


р 4 » 
r golem 272) naywiększe uk ntentowatnie 


‘prawi! w Włudzach i ptzytomney Pu- 
iczności, 
= Panienki , które odcbtały madgrody 
а pilnośc; są następujące : 
Z Kiassy Elementarney. 


Stanczykow ska Antonina. 
leiecita Jozefu. 
Mroczkowska Marytanna. 


Z Klasy Pierwszey. 


Swiżewiczowna Maryianna: 
asorska Aniela, 
AAU. В Sot 
Majewska Bronistawa, 
Z Klassy Drugity: 
b <adębska Justyna, 


Aay Гекја, 
(idowiczowna Agneszka. , 


Z Klassy Trzeciey. 


Kozłowska Ludwika. 
`~ Salomońska Ludwika. 
, “reylichowna Katarzyna. 


Z Klassy Czwartcy: 


Nalepińska Аппа, : 
Dlugoszewska Marylanna. ` 
Gadomska Tzotila: 

jw. Pre- 


Po skończonym popisie / 
zyduiący polziękow:i jmé Pannie Pre- 
tskcie i Professorkom, 2а usilne jch w 
uczen'uy i dozotowaniu prace, a Osobli» 
wie Ще. ртс X. Kuczyńskiemu AX. атом 
Rektorowi , którego wzorowy sposób u- 
czenia zręcznie zastosowany do polęcia 
Panienek naywięcey korzyści w uczących 
Się okazal. 

Z Wiednia d. 19 Lipca. 

Dostrzegacz Austryiacki zawiera па» 
stępuiący artykuł: 

Z Stąmbulu d. 35 Czerwca. 

Ustanie wszelkich czynności w o» 
stątnim tygodniu Kamafzanu czuć się tu 
mocno dto; a naybardziey władzom; 
którem polecone iest utrzymanie publicz» 
neso bezpieczeństwa. W ostatnich tych 
dniach popeinione zostały tak przeciw 
Turkom, jako I Grekom bezkarnie гой- 
ne gwałty. Banda złodziciów zmówiła 
się nawet na mapadnienis w nocy pala- 
ви W. Wezyra: ferman tylko W. Sul- 
тапа wstrzymaj dalsze zdrożności. 

W tych dniach przybyła tu wdowa 
po Ali Baszy Janiny, w towarzystwie 
Chrześcijańskiego Xiędza , powiernika 
Alesu , i żyda bankiera, któremu АЈ 
gowierzał sprawy pieniężne. гусса 


m x 
aitała © Szczególniegszemi wzelędami, 
9 pięknem mieszkaniu umieszczona i we 
wszystko obfituie. Spodziewa:ą się od 
niey lub iey orszaku dowiedzieć o ukry- 
tych skarbach Alego, ponieważ nikt nie 
wierzy, aby znaczna ich część niedosta- 
{а się w niewierne ręce. 

D. 14 b. m. dwóch Tatarów przy: 
wiozło tu wiadomość, że flotta Baszy 
Egipskiego wysadziła na wyspę Kandy- 
ią 3o00 жоуѕка, a d. 19 przybył posła- 
niec stanu 2 doniesieniem, że flotty Egip- 
ska i Algierska uderzyły па то Greckich 
starków , które wiozły woyska па Kan- 
dyią , i z tych 27 zabrały, a kilkana- 
Ście zatopiły. 

Cnurszyd jBasza pobić miał roko- 
szanów pod jednym 2 wnuków Ali Ba- 
szy Janiny, zamek Kakossuli opanować 
i tegóż wnuka przez Omer Baszę w nie- 
wolą zabrać. 

Fermanem W. Sułtana pod d. 20 b. 
m. zabronione џ iest "sprzedawanie wpa- 
dłych do niewoli Chrześciian. Podo- 
bnymże zakazem chciano dawniey nie- 
szczęśliwych mieszkańców wyspy Scia 
ratować у tale przekonano się zaraz, iż 
przy położeniu саш rzeczy posłużyłby 
tylko do okropnieyszych wypadków. Ja- 
ki zaś teraźnieyszy powszechny zakaz 
na przyszły los prowadzących woynę 
Chrześciian mieć będzie skutek, czas do- 
piero okaze. 

Jany ferman ogłoszony został przez 
Agg janczarów i zaraz dopełniony. Ty- 
czył się rozbrojenia wszystkich Muzuł” 
ina dów niedochodzących lac 18 a prze- 
chodzących бо, Pochlebiaią sobie, 12 
środek ten jest wstępem do powszech- 
„ego rozbralenią ludu i ucieszył wazyst- 
kich przyjaciół porządku, 


układy 2 Wołoskieri à Mujtańskie- 
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mi deputowanemi tą już ukośczone , Jod 
tego czasu przy utrzymywaniu kosztem 
Sultana mają wolność przechodzenia się pe 
wszystkich częściach miasta i rozma- 
wiauia żkim się im podoba. Podług 
zapewnienia Ministrów Porty mianowa- 
nie Hospodarów dla Wołoszczyzny i Mul=- . 
tan w krótce ogloszone zostanie, przed 
8 dniami poszły także rozkazy do przy- 
Śpieszenia uscępu woysk Tureckich z o- 
bu tych Xięztw. 

Przed odeyściem poczty nadeszłą tu 
wiadomość, że w nocy z d. 19 na 28 
flottę T .recką pod Scio przykry spotkał 
cios. Со w pierwszey chwili o tey klęs- 
ce z pewnością dowiedzieć się mozna 
było, udzielamy: 

Trzy palne okręty Greckie przero- 
bione na kupieckie і па pozór tytuniem 
wyładowane, zarzuciły przed Thimiana 
kotwice i od kilku dni stały w poblis- 
kości flotty Tureckiey. Ponieważ wy- 
wiesiły banderę Austryiacką i miaty 
zmyślone lub z Austryiackiego statku 
zabrane piszporty, sądzono ie bydź nie- 
winnermi, nie były od nikogo napasto- 
wane i dozwolono im nawet w wieczór 
d. 19 blisko admiralskiego okrętu stanąć. 
Następney nocy zapaliły (lecz iakiemi 
materyiałami lub narzędziami ieszcze nie- 
wiadomo ) okręt Kapitana Ваѕлу i dwa 
pomnieysze liniiowe. Lud na dwóch 
ostatnich potrafił ugasić ogień, ale admiral- 
ski z Kapitanem Baszą i całą osadą wy- 
leciał na powietrze. Zwłoki Kapitana 
Baszy schwytano па morzu i w Scio po- 
grzebano. Grecy czynili iuż dawnicy 
dwa podobne usiłowania , ale im się піе 
udały. Podstęp ich musiał więc tą ra- 
zą zręczuiey bydź ułożony, 

Domyślić się można, iz Kapitanowai 
Baszy względem długicge iegą kauwicqia 


. 
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pod Scła czynłone за naywiększe zarzu- 
ty i los Коу spotkał Посе, przypisy- 
wany iest ìevo wahaniu się lub mylnem 
środkom. Ztem wszystkiem iego ocią- 
ganie się nie było pewnie bez przyczyny; 
zresztą klęska, która go d. 19 sppotkała 
mogla go przed 14 dniami spotkać, po- 
nieważ żadnego związku z iegv działa- 
niemi nie miała. Jakkolwiek bądź śmierć 
їего iest dotkliwą stratą dla Porty , nie- 
tylko w kierowaniu siłą morską , alei w 
t dzie Dywanu. Następcą iego mianowany 
ny icst Kara Meheined Basza , który przed 
kilku laty był jenerałem artyleryi ,i ma 
zaletę Zręcznego і walecznego męża, 
ale czyli dokladnie zna służbę morską, 
iest inne pytanie; a że znayduie się te- 
raz w Patras, przeto odległość iego od 
flotty może szkodliwe 7a "nba pocią- 
апас skutki, 


є 


Po:lug Spektatora 5 
d. $ Czerwca dotychczasowy Basza wys- 


urneńsk'ego pod 


1 
py Scio trzytulny Basza, Vehid zosta 
złożony i do Czesme wygnany. (*) Na 
iego micysce mianowany iest rZĘCCą 
Scio dwutulny Basza Apti, który był 
dawniey zastępcą Baszy Smirneńskicga 
w Cesarea. Słychać, iż wszystkie Ах 
zyiatyckie woyska, któremi wyspa Scio 
zalana była, oddalone zostały, i zosta” 
wiono tam cylko na osadzie 4008 Arnau- 
tów. 


UwiADOMIBNI£ O BALONIE. 


Podpisany ma zaszczyt uwiadomió 
Przeświętną Publiczność, 12 w Niedzielę 
d. 28 Lipca w Ogrodzie JP. Kremera za 
Sornemi Młynami Rządowemi przy Kra- 
kowie puszczony na powietrze zostanie 
wielki Balon, (Mongolfierc) a gdyby 
posoda nie posłużyła zaraz. następncge 
таш p godnego > na ktore мацом шчо za: 
asza nayuniżeniey Przeswielną Publica- 


Franciszek крит Б 
Artysta dramatyczny па Podgórzu, 


£*) Podług innego doniesienia iest па wyspę Stanchio wygnany i zapewne stracony. 


Z OO DZ 


Wydzial D chodów Publicznych i Skarbu w Senacie Rządzącym Wolnego, 
Niepodiezłevo, i ściśle Ncutralucgo Miasta Krakowa i iego Okręgu. Podaje do publi- 


ezney wiadomości, że z Rozporządzenia Senatu Rządzącego 
4ór Łowiectwo w Lasach Narodowych Krakowskich od dnia з 


de datto зо b. m. Nr. 
W rześnia r.b. do 


dnia ostatniego Sierpn'a 18 5 r. w trzechletnią d'ierżawę przez publiczną licytacyią 


wypuszczone { 
OM ‚ NE) 
Biorze Woyta (Juuuy 


rze Wóyta Gmiay Lipowiec, zaś w Lasach Jaworznickich w dniu 7 t. m. 
Wóyta Gminy jaworzno o godzinie то ranncy. ; e ) 
жастпа się od ceny pier szego w wołania tukiey: Lasów Czernichowskich тү 
Озат Jaworeiuickich Zip. 174. c 
cyi w Wydzinie Dochodaw 1 а wspomnionych 
się można. — W Krakowie d. 15 Lipca 1222 r. 


Łipowi:ckicn Лр. 


Але, luku toi w Lasach Czernichowskich w dniu f Sierpnia г. b. w 
Czernichów ; w Lasach Lipowieckich w dniu 6 b. m. 


w Bió- 
w Biórze 
Licytacyie rzeczonego a 
ёў» 
O dalszych warunkach tey ћсуга- 
Woyttów każdego czasu dowiedzieć 
Wcfserrab: 
Gadomski, 8. Wydz: 


Komornik Sądowy zawiadomia ninieyszym szanowną publiczność, iż dnia 29 
Lipca r. b. 1522 o godzinie то ranney na Kleparzu przy Krakowie na targu słównyma 


odbędzie się sprzedarz przez publiczną licytacylią w drodze exekucyi $ądowcy za- 
€radowanego zboża. iako 10: pszenicy, Żyta, i t. p. — Тево dnia m. i r. o godzinie 
$ popołui: w Krakowie przy ulicy Grodzkicy pod L. 26 1 27 to iest: w biorze podpi- 
pego Komornika odbędzie sę sprzedarz publiczna zatradowanego pojazdu wcale 
nowego i w teraźnieyszym guście wystawionego, ato za gotową monetę Киггапе. 
Zyczący sobie takowe zajicyzować na oznaczony czas i mieysca przybędą. — W Kra- 
kawie d- яу Lipca 1822 г, T. jorzyński, Kom. Sąd: 


a и л о 


ча 00 7% du 
JP samo) B7 s: L разе: Woi: Niepodległesoi ściśle Neutralne, Miastą Krako- 
wa d sgo A agay w stosunku Post: Sąd: Art: 652 do publiczney wiadomości po- 
daie, Że przez licytacyją publiczną sprzedana będzie Kamienica tu w Krakowie 
przy ulicy Braekicy w Gminie И. pomiędzy innemi Sąsiedzkiemi Kamienicami z iedney 
p, Anżelma Dewonkowskiego O5yw: Krajowego , z-drugiey strony Р. Macicia Boe 
ianowsiiego Obyw: Kralowego pod L. 241 popisową stoląca , Rozalii z Kozłow- 
skich 5. р. Antoniego Baniakowskiego Małżonki pozostałey Wdowy w iedney, w 
åru niey Zaś polowie Kazimierza Baniakowskiego Aptekarza Krakowskiego i Maka- 
tego, uno szkiego małoletniego iako $. p. Antoniego Baniakowskiego Synów j 
Эзиз дилу tanze prawne zamieszkanie miiących tytułem Dzied'ictwa należąca, а 
ża lanis Ur. Adama Ekielskiego Assessora Prawnego w Sen cie Rządzacym 
Krain, tuisys:cjo w im eniu i na rzecz Jnstyturow Krajowych, јако to: Szypirala 
Ligyjow лем na Stradomiu przy Krakowie dawniey fundowaneso, teraz z domem 
schrorieniu «jbostwa złączonego, Domu obłąkanych w Krakowie i tnąceyo , Szpi- 
tala рол tytulem 5, Łazarza | Siostr miłosierdzia na: Wesoły przy КелКом е istna- 
cego, UT Spjtala Braci miłosierdzia na Kazimierzu przy Krakowie Безо, ua 


koniec Wydziału Spraw Wewnętrznych i funduszu Religiynego у Senacie Rządżą- 
cym Krain tuteyszego czyniącego, tu w Krakowie przy głownym Rynku poł L. 
263 шс iesu, i zamieszkanie dla powyższych Jastyturów lako Le gatur *USZÓW 
ś.p. X pra Małeckiego u sievie przyymurącego, а to па тахри koiente Sum- 
my 16,005 21р. Z mocy obligu przeż Rozalią z Kozłowskich Bamas wsk, i ś. p. 

i w Krakowie d. z: Wrzein + 1503 na tzecz 


Antoniego Uaniakowskiego pod data 
ś. p. х, Базга Małeckiego z płucenićm piowizyi ро f od sta wy rnego s п testa- 
mentem dla powyższych jJastytutów icgowaney» wyrokam: Tryb: I. last: d. 1720 
Kwietnia tudzież HL. Inst: Sadu Śppellscyynego d. tą. Września 1521 r. oraz IM. 
i Naywyższey instancyi d. 31 Styczniar. b. 1322 zapadłemi cwinkowaney. a po odstą» 
pieniu przez W dowę i Sukcessorów Baniakowskich t)ziedzicewa, Marcina Hibnera 
kupca Krakowskiego Kuratorem stanowiącemi do zarządzen'a tą Kamienicy, сак w 
Sumimie kanitelney złp: tonoa podług uwczesney ewaluacyi rachuiąc Pa iano 1 
rowisyonnluey ОЧ ośsutnieso ks cu, tudzież w kosztach prawnych w exeltucyj przy. 
chodzących, którey to Каппепісу powyżcy z mieysca wykazaney ża poprzedzaią- 
cym wezwaniem przez Komornika Sądeweso Р. Tomasza |arzyńskiego uczynionym;, 
tak Marcinowi Hübner Administratorowi Sadownie ustanówionemu, iako i Rozalii 
Baniakowskicy w imieniu iey i Opiekunki Makarego Buniakowskiego małoletniego 
Kazimierzowi Baniakowskiemu, oraz Р. Gralewskiemu, Wóytowi Gminy И. M, 
Krakowa przez Woźnego Sądowego Piotra Reling 4. 11 Marca r. b. wręczonym: 
Zaięcie przez tegoż Komorulka Sądowego P. Tomasza Jarzyńskiego d. 18 Kwietnia 
Тори айе AJ. 24 m.ad r ї dop С 
odpisy tegoż zaięcia pierwszy Pisarzowi Sądu Pokoju M. Krakowa Oddziału Igo 
Aloyze mu Filipówiczowi, drugi Marcinowi Hubnerowi Administratorowi Sądłowe- 
mu, trzeci Janowi Gralewskiemu Woyrowi Gminy П. М. K. przez tegoż Wożnego 
Sądowego Piotra Reling d. : Mata r. b. doręczone są. Tenże Protokół zaęcia w Akta 
hipoteczne Vol: ПІ Księgi zajęcia 4. з Maia г.б, 1822 ną karcie 373 pod L. 7а 
а zaś w Kancellaryi Pisarza Tryb: І. Jnstancyi Kraiu tuteyszego do Kięvi Ш. za- 
jęciów nieruchomeści pod L.94 od stronicy 810, do 833 d. 13 m. і r. tychże w pi- 
sanym jest. o czem Debenci Wdowa 1 Sukcesi>rowie Baniakowscy , oraz Hübner 
Administrator Sądowy zawiadomieni zosc.ią. — Naiemnicy czy Kamienicy na dole 
Franciszek Sztóre, Andrzey Włodzk Gospodarz Kamieniczny, na pierwszym piç- 
trze; W. Alexander Darowski, na druyim piętrze P. Jerzy Kucki znaydnią się a 
sprzedarz tey Kamienicy Ur. Adam Ekielski Assessor pravny w Senacie Rządzącyn; 
i Adwokat przy frybunalach kralu tuteyszćgo popierać będzie. Pierwsza publikacyia 
warunków sprzedarzy rzeczoney Kamienicy odbyła się dnia 25 Czerwca r. b. 1522 
następną zai termina stosowne do Асс. 702 Kod: P. $. na Audyency: Trybunału 1, 
Jastancyi Rzaltey Krakowskiey publikowane były. Po tey potróyney publ'kacyi i 
położeniu ceny w suminie Zł. pol. szesnaście tysięcy w sreorniy monecie kursuig- 
ссу w kraju tym za szaconek ustanowjoney, tennin do przyzotowa vczego przysą- 
dzenia па dzień ау Sierpnia r. b. 1922 w sodzinach rannych odnycja cekowesże licy- 
tacy ma Aulyencyi Sądowey iest oznaczony. — W Krakowie 1. 53 biosa tyi 
игала ә Pisarze 


„tychże dopeinione stósownie do przep sów prawa; 


